
Ewangelia na Niedzielę
Zmartwychwstania Pańskiego
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Drodzy Rodzice!

Uczniom “zabrano” Jezusa. Taki był pierwszy komunikat Marii Magdaleny. Bardzo mocno
wybrzmiewa w nim poczucie “posiadania” Jezusa, Jego przynależności do uczniów.
Apostołowie biegną do grobu sprawdzić gdzie jest ich Mistrz (biegliście kiedyś sprawdzić czy
wasz samochód stoi nadal na parkingu, otrzymawszy informację, że go zabrano?).
Przekonują się jednak, że Jezus nie należy do nich. Jest absolutnie wolny z wszelkich
ograniczeń i więzów. Nie mogą Go zatrzymać tylko dla siebie, pieczołowicie schowanego w
skarbcu grobu i w skarbcu swej pamięci.
W dalszej części tej samej Ewangelii Jezus mówi do Marii Magdaleny “Nie zatrzymuj nie”.
Nasza radość wielkanocna też nie jest naszą własnością, nie możemy jej zatrzymywać.
Cieszmy się, gdy Jezus przychodzi do innych ze swoją łaską, cieszmy się gdy poprzez
innych Jezus działa w świecie (a wydawało się, że to tylko my w naszych rodzinach, w pracy
mamy nieść Jego światło innym). Nie mamy monopolu na Jezusa. On Zmartwychwstał dla
wszystkich i chce Zmartwychwstać we wszystkich!Alleluja!

Dla Dzieci:
1. Co to są wyścigi? Dlaczego ludzie się ścigają?
2. Kto w dzisiejszej Ewangelii się ścigał?
3. Dlaczego apostołowie biegli do grobu?
4. Co było dziwnego w tym wyścigu?
5. Dlaczego ten, który dobiegł pierwszy nie przekroczył mety tylko oddał pierwsze miejsce
Piotrowi?
6. Co było większym powodem do radości: zwycięstwo w biegu czy Zmartwychwstanie
Jezusa?
7. Co nas bardziej cieszy: to gdy okazujemy się od kogoś lepsi czy dzisiejsze Zwycięstwo
Jezusa?
8. Dziś jest dzień Jedynego i Totalnego Zwycięzcy - Jezusa Chrystusa. On zawsze jest
pierwszy i wszystkie nasze wyścigi (kto jest lepszy) nie mają znaczenia.Alleluja!
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Pierwszego dnia po szabacie, wczesnym rankiem, gdy jeszcze było ciemno, Maria
Magdalena udała się do grobu i zobaczyła kamień odsunięty od grobu. Pobiegła więc i

przybyła do Szymona Piotra i do drugiego ucznia, którego Jezus kochał, i rzekła do nich:
Zabrano Pana z grobu i nie wiemy, gdzie Go położono. Wyszedł więc Piotr i ów drugi uczeń i
szli do grobu. Biegli oni obydwaj razem, lecz ów drugi uczeń wyprzedził Piotra i przybył
pierwszy do grobu. A kiedy się nachylił, zobaczył leżące płótna, jednakże nie wszedł do
środka. Nadszedł potem także Szymon Piotr, idący za nim. Wszedł on do wnętrza grobu i
ujrzał leżące płótna oraz chustę, która była na Jego głowie, leżącą nie razem z płótnami, ale
oddzielnie zwiniętą na jednym miejscu. Wtedy wszedł do wnętrza także i ów drugi uczeń,
który przybył pierwszy do grobu. Ujrzał i uwierzył. Dotąd bowiem nie rozumieli jeszcze Pisma,
które mówi, że On ma powstać z martwych. / J 20,1-9


